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WIADOMOŚCI KRAJOWE.
—* Z e Lwowa d. 28. października. —

ttina* Wy8okos'ć Arcyksiążę Austryjacki Ferdy- 
lic • ’ c>’wiluy * wojenny gubernator Ga-
•tor °PU®C‘  ̂ dzisiaj o 4tdj godzinie po południu 

nas*3, i udał się przez Stryj, Skole, Mun- 
L:.. 1 Szatmar do Klauaenbuigu w Siedmiogrodz- 

J ziemi.
. —  Z  W id dnia. —

(jj^^czflsowa dyrekcyja północnej kolei źela- 
*jf8arłtt Ferdynanda , ma zaszczyt wszystkich, 

dom?. fo przedsiębierstwo dotyczeć może, uwia- 
<hj ci> ** nr. ogólnem zgromadzenia d. 19. paź- 
50 a,Ka b. r. ostatecznie uchwaloną została bu- 
kti Północnej kolei żelaznej Cesarza Ferdynanda, 
d0 * początku poprowadzoną będzie * Wićduia 

^yndeuburga, wraz z poboczną koleją do Berna.
83 członkami tego zgromadzenia oświod-

Jg L
bezwarunkowo za całą budową kolei pół- 

°0cuój Cesarza Ferdynanda,
*a budową do Berna ,
jtini, jai{0 członkowie dyrekcyi, wstrzymali 

8lę od głosowania, i tylko 
p ? °becnych nie dał żadnego głosu, 

t . r°Jebta wniesione na tem posiedzeniu, wraz 
droj^S^atni mianych tam rozpraw, wkrótceych

I®*1 ogłoszone zostaną
*ódeń dnia 20. października 1836. 

Jymczcaowa dyrekcyja wyłącznie uprzywil. 
północnej kolei Cesarza Ferdynanda.

w i a d o m o ś c i  z a g r a n ic z n e .
^W noczone Stany Ameryki północnej.

» °dł«g lista z Zncatecas z d. 28. Ijpca, umie­
ją  °Oego w Pszczole Nowo-Orleańskińj , tamie-
^ 1 °, północne państwa rzeczypospolitej Mexyku, 
c6t) * [ych nieukoutentowanie z powodu rządu 
pQł'ralueg° w Mexyku coraz hardziej wzrasta, 
*tyy'Cły® 1 Texas i za niepodległe ogłosić. Pań- 
jęaga> które zdają się być za połączeniem z Te- 

Tamaulipas, SaD Louis, Zacatecas, część 
Cbj? ’ Nowy Leon , Coahuila, Durengo, Sinaloa, 

bnahua, Sonova, kraina lłaliforni i Nowy Mexyk. 
ADglii otrzymano gazety z Nowego-Yorku

aż do 21. września. Wybory bardzo szczęśliwie 
ida dla partyi Van Burenea, przeto tez wynie­
sienie go na krzesło prezydenckie nieochybnie 
przyjdzie do skutku.

Portugalija.
Najnowsze wiadomości z Lizbony dochodzą do 

3. października. Udzielają one protestacyjf po­
daną królowej od 27 parów (wszystkich parów 
portugalskich jest 4 l)  przeciw najnowszej zmia­
nie konstytucyjnej.

Przez prywatne listy z Mozambiku z d. 22. lipca 
otrzymano wiadomość, iż tam wybuchło powala­
nie przeciw rzędom Donny Maryi; nie wiadomo, 
czyli w zamiarze rabunku i morda, czyli na ko­
rzyść Dom Mignęła. Spisek wyszedł od ofice­
rów twierdzy San Sebastian, którzy połączywszy 
się z kilkoma portugelskiemi więźniami, wygna­
nymi do tych prowincyj, złożyli i uwięzili gu­
bernatora , i od 2G„ maja do 14. czerwca trzy­
mali w awera ręku miasto i twierdzę. Dnia 14. 
miało już być miaBto zrabowane, a gubernator 
wraz z innymi Europejczykami zamordowany, gdy 
przypadkiem bryg angielski L e v e r e t ,  ścigający 
okręty z niewolnikami na owem pobrzeżu, za­
winął do portu. Dowódzca, porucznik Bosan- 
quet, natychmiast proszony był o danie pomocy, 
z którą zaraz pospieszył; jakoż, podług rady jego 
następnego wieczora wyruszył on do spólnego dzia­
łania z ludźmi swoimi i wojskiem portugalskiem. 
Przedsięwzięcie to udało się jak'najlepiej, tak, 
że z rankiem twierdza zdobytą , gubernator uwol­
niony , a prawne zwierzchności znowu przywró­
cone zostały —  a to wszystko stało się bez krwi 
rozlewa i pierwej, nim lud się w mieście dowie­
dział o całym wypadku. Porucznik Bosanrjuet 
i jeg° osada przez dwa dni trzymali pod strażą 
komorę celną i pałac, pokąd apokojoość zupeł­
nie przywrócona nie była; poczem popłynął on 
do przylądka Dobrej Nadziei, uwożęc z sobą na­
czelnych przewodzców powstania, to jest podpuł­
kownika i porucznika twierdzy z  9  żołnierzami, 
których jako jeńców poszle do Portugalii.

Hiszpanija.
Dziennik Espannol % dnia 3. października umie­

ścił następujący artykuł: «W o j n n  i f i n a n s e



sato dwa główne przedmioty, które uwagom rządu 
jedynie zatrudniać powinny, eąto osie, około któ- 
rych się dzisiaj cały nasz społeczny mechanizm 
obraca. Wszelki inny przedmiot, choćby najwięk­
szej ważności, odwiódłby tylko rząd od celu,  który 
w teraźniejszym zbiegu okoliczności dla niego jest 
jedynym. Stronnictwa nieledwo codzień rozprze­
strzeniają widownię wojny; przeto konieczną jest 
rzeczą , wyłącznie o tern myśleć, jakby je ode­
przeć i wszędzie, gdzie się pokażą, zniszczyć. 
—  Urzędowa gazeta codziennie wyborne wydaje 
dekrety; lecz życzylibyśmy sobie mniej ustawo­
dawstwa, a więcej działania; mniej planów, a więcej 
skutecznych wypadków. Mniemamy, iż wielki akt, 
na który najbliższe kortezy są zwołane, daleko 
mniejszej jest wagi w porównaniu z wojną domowa, 
zapalającą się przed naszemi oczami. Pierwej trzeba 
nam zapewnić nasz byt własny, potem będziemy 
mogli nadać mu kształt najodpowiedniejszy po­
wszechnemu dobru.—  Paryzki dziennik National 
przyznaje giuntowność uwagom dziennika Espan- 
n o l , i na poparcie onych przytacza postępowanie 
rządu rewolucyi Francuzkiaj,przeciw swym zagranicz­
nym nieprzyjaciołom. -National podług siebie ma 
słuszność,kiedy rządowi hiszpańskiemu siłę działalną 
konwencyi za wzór zaleca; jednakże właściwym 
celem tej historycznej wzmianki jest, zalecenie 
Hiszpanom politycznego systematu konwencyi, to 
jest r z e c z y p  o s p o l i t e j ;  albowiem francus­
kim rewolucyjonistom w ogólności się zdaje, że 
W Hiszpanii, która dostała się na drogę rewolucyi, 
taką koleją rzeczy dziś iść powinny, jaką szły we 
Francyi w ostatnim lat dziesiątku przeszłego stu­
lecia. pHiszpanija także* kończy dalej w tym du­
chu National swój artykuł, rpowinna niCodbicie 
zapał uporządkować, słabość zapalić, zdradę zni­
szczyć, wojsko popnlarnetn uczynić. Niechaj na­
śladuje Francyję, niechaj zdobywanie miast roz­
kazem naznacza (jak niegdyś konwencyja wzięcie 
jakiego miasta na pewny dzień oznaczała, a w Car­
nocie miała najściślejsrego wykonawcę), niechaj 
surową zaprowadza administracyjo, niech żołnie­
rzom oficerów mianować każe. W roku 1792 
Francyja postanowiwszy być całkiem wolną , ni© 
chciała byd nią w połowie tylko. Nie wlekła się 
ona w kolei zastarzałych nałogów, nie utrzymy­
wała ani hojnie płatnych jenerałów, ani świetnych 
sztabów. Żołnierze jej nie wszczynali buntów, 
kiedy w kasach grosza nie było. Każdy znosił 
ubóstwo; oręża, chleba i nieprzyjaciela, oto jest, 
czego żądały nasze batalijony. Jenerałowie nie 
przestawali na tern, aby lękliwie przypatrywać się 
poruszeniom powstańców , i całych lat .nie traciii 
na włóczędze tam i na powrót. Za pierwszćm 
ujrzeniem nieprzyjaciela, batalijony naszych ochot­
ników biegły do szturmu, reprezentant ludu ka­

pelusz swój wtykał na bagnet, a nieprzyjacielV 
dał pod okrzykiem: Niech żyje rzeczpospokta^
Widać wyraźuie, do czego National zmierza.

Madryt dnia 4. października. —  Magazyny 
pasów są wyczerpano. Nawet Iłodil zdaje Się 1 
wstrzymanym przez niedostatek ś r o d k ó w ; 
stoi ón w łluete, i plany działań układa , pode* 
gdy karliści działają , rozpościerając się c° ,j 
szerzej, Gomoz wyszedłszy z Andujar priePrf*j0 
się przez most na Guadalquivirze i dotarł a* 
Arjony, wioski przy gościńca do miasta JaeDi , 
którego odległa jest na 6 godzin drogi. JeD®cj, 
Alaix kazał przewieść żołnierzy swoich na wo* 
aż do gór Andaluzyi, a to , aby Gomeza , k 
o sześć dni marszu go wyprzedził, dogonić. ’  .
raźniejszej chwili, może Gomez bez Prze 
całą Andaluzyję przebiegać; jeżeli zaś w JaeD ' 
długo zabawi, jak w okolicy Requena, może 01 
przecięty sobie odwrót przez Gundalquivir i wp 
między jenerała Alaix i wojsko , któro cigS 
E Sewilli i Ecija. ,

Podług doniesień z Madrytu z dnia 5. P . ^ , 
nika, Gomez połączył się z częścią stronnik 
znajdujących się w Walencyi, i przez Sierr® . 
Segura wszedł był do prowincyi Jaen. ^  
luzyjskiem pogranicznem miasteczku 
de Argoliopo zeszli aię; jenerałowie Gtwne* * 
brera, brygadyjerowio Miralles (Serrador), V01 ^ 
Forcadel, margrabia *e Boveda, Yillaloboa, Arr » 
pułkownicy Moreda i Duvan. 8000 żołD'er^c| 
którego przyprowadzili, było po większej 
bez trzewików , bez czapek, a połowa bez ^  
w drodze wielu pozostawili chorych. ^  o 0»® 
zabrali 2000 koszul i 10,000 piastrów , w q0(- 
4000 par trzewików, i polem wrócili się 
dowie. Eand.a Palillosa, w porozumieniu się * 
osadziła wąwozy Despenaperros, i tym BP°80.,jt'f- 
przecina najprostszy związek z Andaluzyjg- . A 
wsza wieść o wpaduieniu Gomeza do An® 
wzbudziła przestrach w całej tej prowincyi- 
dy>:u kazano wyruszyć morskiemu batalij®0®,̂ , 
a gwardyję narodową wezwano do czynnej 8 a. 
Jex>oraIny kapitan Sewilli ogłosił Andaluzyję *Tflgta 
nin wojennym ; dnia 28. wyciągnęło z tego U*’
500 jazdy gwardyi narodowej , która sif |aD® Q. 
brała , w cela udania się do Cordowy ; w cigB 
chodu, apodziewali się wzmocnić do 2000 
Dla uskutecznienia tych poruszeń , na s*aD.(1jłf 
piecki w Sewilli nałożono 50,000, a n» 
katedralną 30,000 piastrów podatku. Sp° 1 gjg 
się, iż Grmez zamierzał z Andaluzyi rzU j  po' 
w góry Toledo, gdzie pełno uwija się l' „paf* 
wstańczych, iztamtąd zaszachować stolic? ^g. 
chii. Yillareal powrócił na swojo daw ’ 
wisko po tamtej stronie Ebro, zakrywszy 8 
poruszeniem trzy batalijony jenerała San



28_ Pj*®8*kody wpadły do Asturyi. Espartcro dnia 
êtnilT wPancorro, i dnia 29go wraz z jenera- 
*0'Vi 6r ' cfl ?̂ główną kwaterą wszedł do Wit- 
2400 1~~j ,^orPua karliaty Sanz, mogący liczyć 
filia ' W8zedł, ile się zdaje dnia 28. do San-

Jenerał Evans donosi z dnia 28. z San 
’ 86 8 *amtąd wysłał na okrętach hisz- 

kat?. “ brygadę do Gijon, dla zamknięcia drogi 
3q oni- Espartero donosi z Witioryi pod dniem 
jon » że Yillareal obsadził pięcia batali-
ajg8®* Yillareal de Alava i Ullibarri Gamboa, 

yjC8y°'?c dalszych poruszeń. 
t$D-°n*teur *dnia l4go b. m. donosi zBajonny 
Ijjg8 ^ g o : Gomez był wMontoro (na lewym 
i ^ ^  Guadalqniviru, między Andujar i Cordova) 
l*Wr Poru8*eń jeneralnego kapitana Sewilli,
tH0̂  ° Q*a 28go, 4000 żołnierza zebrał w Car- 
Gq. i ’ Czynił przygotowania do cofuionia się przez 
(d0j l lU,*vir '  Sierra, aby udać się w góry Valide 
bjj Qbn'ej do prawdy Toledo). —  Sanz duia Ggo 
ł¥°jak>  ̂ od Oviedo, w którera stało 2000
tpjj j  lluijowego i milicji , gotowych do dania 
?g0 ° Portugalska brygada z Leonu dnia
kaŁQ. ?łflła tam pilnemi marszami.« (Z tego po- 
Oyjej  8'? i ze wiadomość o wpadnięciu Sanza do 

0 d. 29. września , była bezzasadną.) 
poj wiadomości, nadeszła do Paryża

n'6® października, zapewniają, iż Go- 
8̂*edj óry n*e cofnął się przez Guadalcjuirir) 

Co(j dnia l .  października do bogatego miasta 
Corj  f - Mieszkańcy stawili mu zacięty opór. 
Ilon; V<l fabrykami swemi, a najbardziej chowem 
W t ' falezy do najpierwszych miast Andaluzyi. 
lv.pio 86 aamym czasie Alaix przybył do Andujar; 
(tttjęj0*3 > jeneralny kapitan Sewilli, do Fuentes 
^Oey*  ̂ ^arfnona i Ecija), Rodil do Mora (w pro­
c e s  ®do) , porzuciwszy drogę do Arragonii, 
fig p ł w zamiarze zasłouienia stolicy, zwrócił 

JoUr ° ' ral d’Almaguer. 
fidtje| ,La du Commerce z dnia 14. października 
^ytn w'®d0m°ści z Madrytu z dnia 8. t. m ., 
-* 8®ych przez nadzwyczajną sposobność,

® b  P°^aznj e się podług raportu brygady- 
*d. g °n frsncisco Osanakomendanta Sewilli, 

Października, ze Gomez uderzywszy na 
*>ojCi Cordovę, gdzie się zamknęły zwierzch­
na,.,} bUej8kie, został jednakże odparty prze* 

*JS narodową , broniącą twierdzy. Espinoza, 
M VjfJQWyźszej wiadomości udzielił komendan­

ta ę- 'v,'li, dodaje, iz przeciw Gomezowi wyru- 
f ° cbód. Alaix dnia 4go miał być w la Ca-

Wielka Brytanija i Irlandyja.
Londyńskiej utrzymywano za rzecz 

0 n?> ze bank od 20. października przesta­

nie peryjodycznie zaliczać pieniędzy zgdry, i >• 
kupcy, którzy potrzebowali takiej dogodności, gdzie 
indziej będą musieli o pomoc się udać. ,

Zgromadzenia konserwatystów codzleń pomna­
żają się w całym kraju, a wzamiarach ich i da- 
zeniech wszędzie okazuje się największe jedność 
i zgoda. Przeciwnie, stronnictwo liberalne, podług 
dz. Times, sporny obraz przedstawia w swojem 
rozdwojeniu się, i różnorodności cząstek z których 
się składa. »Rażdy z osobna, mówi ten dzieńnik 
—  albo przynajmniej każda osobna gromada lu­
dzi, należących do całości te<?o związku, ma swoje 
osobne widoki, które‘ niezmierzają do ogólnego 
Celu, mającego znamionować tę całość. Polityczni 
dissenterowie dążą do obalenia wszystkich kościel­
nych instytucyi. Irlandzcy katolicy najusilniej 
pragną rzymskiego kościoła, na miejscu prote­
stanckiego j a demokraci chętuieby rzeczpospolite, 
na gruzach monarchii konstytucyjnej wznieśli. 
Wigowie niczego nie pragną, jak utrzymać się przy 
Swoich urzędach. Nie jest że to największą bez­
czelnością , temu wazystkidmu nadawać ogólne 
miano r e f o r m y ?  litóż niewie, ze Wighowie 
póki Ba przy urzędach, nie zechcą najmniejszej 
odmiany, najmniejszego z innej stiony wiatru, je ­
żeliby im korzyści uieprzyniósł? —

Spectator utrzymuje, że siła i czynność tory- 
«ów nigdy nie byłe tak uderzającą, jak teraz, a 
prowincyjonalne gałęzio klubu Carlton ciągle pra­
cują nad uorganizowaniem swego stronnictwa; 
każdą pocztą przybywają wiadomości, o tym lub 

• owym objedzie lub zgromadzeniu, gdzie wyborcy 
mając Bobie zaręczone zwycięstwo , ciągle bywa- 
ja do działania pobudzani; Keformatorowie takie 
mają awoje objady i zgromadzenia, lecz te tylko 
sa celem żartów dla torysów, którzy utrzymują 
iz wigowie i jeść razem nie mogą, bez kłótni i 
8 warów.

Dochód państwa z ukończonym rokiem finan­
sowym z dniem lOgo września otrzymał nadrost 
w okrągłej ilości 2,700,000 funtów na rok , 
a l,02'o,'UOO funtów na ostatni kwartał. Szcze­
gólnie dochód z akcyzy, cła i stęplu w stosunku 
do roku przeszłego powiększył znacznie ten przy­
rost. Szczególnie zmiana cła od herbaty sta­
nowiła znaczny przyrost dochodu, ale jeżeli 
i tę przypadkową okoliczność odtrącimy, będzio 
tenże zawsze 800 000 funtów wynosił.

W wielkiej fabryce gazu w stronie południowej 
Londynu, dnia 9go wieczór zdarzył się okropny 
przypadek. Skład gazu zapalił aię, t część bu­
dynku została wysadzoną i rozerwaną w powietrzu. 
W całem mieście dało aię uczuć watrząśnienie; 
W City mniemano, ie  młyn prochowy w Hartford 
wysadzony został. W blizkości fabryki wszędzie 
drzwi powyrywało i potłukło okna. Dwóch lu­
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dzi ciężkie rany poniosło, a jeden niewiadomo 
gdzie się podział.

Francyja.
Podług dz. S iecle , hrabia St. Priest, czyto w 

. skutek lego co uczynił, czyli lóż tego co nieu- 
czynił, został odwołany z Lizbony, a na jego 
miejscu tymczasowie mianowano pana Bois-le- 
Comte. który otrzymał rozkaz, natychmiast po 
przybycia hrabi Latour-Maubourg do Madrytu, u- 
dflć się z tamłąd do Lizbony.

Książę Polignac posłał list datowany z Mara 
pod d. 11. paźdz., do dz. Courier Franęais , w 
którym zbija pogłoaki rozsiane, jakoby miał przy­
jmować odwiedziny mające na celu ułaskawienie, 
i jakoby nato rękę miał dawać, przytem wynu­
rza się z postanowieniem , ze długie swoje cier­
pienia spokojnie i z odwagą ponosić będzie.

M ctsager utrzymuje, iż pau Duchstel zamyśla 
jeszcze przed otwarciem izb odbyć podróż po de­
partamentach , W Celu zwiedzenia fabryk cukru 
burakowego, a to eby uzupełnić swoje instruk- 
cyjo względem projektu do ustawy o cukrze.

Niedawno umarł p. Elienne, niegdyś konstytu­
cyjny biaknp Vaucluzy. On to był osta tn im  z iy . 
jących, konstytucyjnych biskupów —  przed swoja 
śmiercią pojednał się był z kościołem.

Szwajcaryja.
• Mnichowska polityczna gazeta donosi z północ­
nej Szwajcaryi pod d. 13. paźdz.: »$urowa mo­
wo gabinetu francozkiego, połączona z zamknię­
ciem granic Szwajcaryi, niechybne wrażenie zrobi­
ła na większej części wielkich rad tego kraju, i 
najistotniej przyłożyła się, iż instrukcyje jakie da­
wały swoim posłom na Bejm, były więcej za po­
kojem, niż w duchu przeciwnym. —  Ostateczny 
len wypadek, jak kol wiek upokarzającym może 
być dla jednej strony, wszelako w teraźniejszych 
okolicznościach poządadszy jest dla każdego Szwaj­
cara, który 8v»oją ojczyznę wyżej ceni, niż kon- 
aokwentnDŚć stronnictwa ; albowiem cbciawszy być 
konsekwentnymi, to jest, tak szalonymi, by rzucić 
rękawicę niezgody, natenczas nie byłoby rzeczą 
trudną przewidzieć los Szwajcarskiego związku. 
Jak rzeczy dziś stoją, można ufać nadziei, ze więk­
szość , właśnie co zbierającego się Bejm u , świeżo 
popełnione błędy naprawi, to jest, wsz>stko uczy­
ni co będzie mogło przywrócić przyjazne stosunki 
Fraucyi z Szwajczryją.

W ostatni poniedziałek na wielkiej radzie Ber­
neńskiej z powodu narady o instrukcyjach sejmo­
wych zacięta wszczęła się walka ; między tak zwa­
nymi narodowcami no których czele, Jagge, ą 
srodkowcami ( j uste mili cli ) reprezentowanymi 
przez mieszkańców Bargdorfu, Schudło i Tocliar-

ner. Pićrwsi z uajwiokzą pewnością wróżyli so­
bie zwycięztwo ; lecz oczekiwania ich gorzko za- 
wiediionemi były, kiedy znaczna większość oświad­
czyła aię za stroną umiarkowania i spokojnej po­
lityki.

W  prawdzie jeszcze jeden pnnkt nie jest załat­
wionym, który jeżeli do porządku nioprzyjdzie, 
musi ściągnąć aa związek nowe k ło p o ty , a tym 
jest, opór kantonu Waadt w przestąpienia do u- 
chwały o wychodźcach. Jednakże, jeżeli najnow­
szym wiadomościom z tego kantonu można dać 
wiarę, słychać, że pntryjolyrzny i wojenny zapał
0 wiele tam ostygł, i że zaczynają jnż utrzymywać, 
gdy za daleko się posunięto, zatem znowu się cofnąć 
trzeba. Jeżeli tak rzeczy się mają , sejm u- 
wolnlouym zostanie od niemiłej powinności, uży­
cia środków zmuszających przeciw kantonowi 
Waadt.

F r a n k o ń s k i  M e r k u r y  pisze odl granicy 
Szwajcarskiej we wrześniu , podług listu jakiegoś 
niemieckiego podróżnika: Nie można sobie lep­
szego wyobrażenia zrobić, o rozmaitości pomie­
szanych ze sobą stanów, i stosunków Szwajcar­
skiego związku, jak znajdując się na posiedzeniu 
ich sejmu. Arystokracie i Demokraeia, etan ku­
piecki, i gmin pasterski, Duch prowincyjali/mu i 
Unitsryzrn, pomysły z l9go, i8go a uawet z 17go 
wieku —* wszyetko to ma tam swoich reprezen­
tantów. Jeżeli wyobrażenia, i zdania tworzą taką 
babilońską mieszaninę, to języki niemniej się po- 
mięszały. Każdy bowiem poseł sejmowy mówi 
językiem swojego kantonu, którego jest zastępcą,
1 natychmiast zostałby przez swoich konritteniów 
odwołany, gdy by z tego staroświeckiego prawa 
Cokolwiek kiedy ustąpił. T e s s s i n  mówi po 
włosku, B u o d e n  po romaósku. G e n  f, Wa a d t  i 
Neuenburg p o  francuzko —- więc i ich posłowie 
tym samym tuówią językiem. Czwarty język, któ­
rym odzywają sio no sejmach jest niemiecki, je ­
żeli go poseł uinić, i szwajcarsko - niemiecki we 
Wszystkich narzeczach, a z do niezrozuiniałości, je ­
żeli poseł nie jest biegłym w mowie piśmiennej. 
W czasach koofederecy* hcleweckiej używano tłu­
macza ; dziś zwyczaj ten ustał —  a na słucha­
czach osobliwsze robi to wrażenie, gdy na nie­
mieckie pytanie usłyszy włoską odpowiedź , albo 
francuzkia dowody, zbijane w romańskim języku.

Podiug doniesień z Zurich, wielka rada kan­
tonu Waadt, czując, ze npodobuej chwili nie jest 
to po związkowemu , ponouniać zewnętrzne kło­
poty, wewnętrznymi niesnaskami, przystąpiła do 
sejmowej z d. 23. sierpnia uchwały o wychodź­
cach, a d. 23. października większością 1 1 9  gło­
sów przeciw 20, postanowiła. żądanego reprezen­
tanta mianować.
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Holandyja.
Handelsblad udziela obwieszczenie jeneralnego 

gubernatora w Indyjach holenderskich —  wsku­
tek którego z lszym czerwca —  od wszystkich 
lnianych i bawełnianych towarów wyrabianych w 
Holandyi i przywożonych do Indyi holenderskich 
cło będzie opłacane po 12 l /2  od sta, zaś od 
wszystkich obcych tego rodzaju wyrobów płacić 
będą po 25 od sta'

Belgijum.
Podła dzienników z Bruxelli otrzymał belgijski

fiosoł w Londynie zlecenie wstawić się o pozwo- 
enie wykopania zwłoków zmarłej Beriot-Malibran, 

które juz w mieście Manchester pogrzebane zo­
stały, dla przewiezienia ich do Brnxelli. Angiel­
skie zwierzchności albowiem zbraniały się dotąd 
na wygrzebanie tych zwłoków przyzwolić.

Inżynierowie Simon i Ridder, którym poruczo- 
ny został kiernnek kolei żelaznej, zatrudniają się 
teraz skreśleniem planu dla oba oddziałów drogi 
do Francyi przeznaczonej, t. j. z Bruxelli do Mona 
> z Gandawy do Lille.

Niemcy.
Frankforckie gazety donoszą z Norymberg! pod 

d. 0, paźdz.: Niewątpliwe wiadomości o Ludwika 
tiunajowo-Meńskim kanale, potwierdzają na nowo 
Szybki postęp tego ogromnego narodowego dzieła, 
i zapewniają, ze ten kanał, jeszcze przed upły­
wem lat sześciu, wyznaczonych z początku na je­
go budowę , -zostanie dla żeglugi, okrętowej otwar­
ty. Powszechnem jest życzeniem, aby część ka­
nału między obydwoma rękodzielniczemi miasta­
mi Norymbergą i Bambergiem naprzód, i co ry­
chlej ukończoną być mogła ; zdaje aię nic nie bę­
dzie uiszczeniu tych życzeń przeszkadzać.

Kraków.
Towarzystwo naukowe z uniwersytetem Jagiel­

lońskim połączone, dochownjąc powinności prze­
pisami wskazanych i obchodząc uroczyście pamięt­
ną rocznice zaprowadzenia konstytucyi od Najjaś­
niejszych Protektorów tutejszemu miastu nada­
nej ; tudzież tegorocznego nauk rozpoczęcia; od­
prawiło posiedzenie pnbliczne na dnin 18. paźd. 
t. b. w amfiteatrze nowodworskim o godzinie 11 
przedpołudniom, które: jks. Wincenty Łańcucki 
rektor uniwersytetu i prezes towarzystwa nauko­
wego, stosowną do okoliczności przemową zagaił. 
Rollega Józef Majer med. i chir. doktor profesor 
nniwersytetu, zakończył toż posiedzenie, rozpra­
wą fi zyologiczną: O s p o s o b i e  i p r a w a c h ,  
W e d ł u g  k t ó r y c h  o b j a w i a  a i f  w pr ay -  
r o d z i e  s p r a w a  w y c h  o w a  nia.  (G./C.)

Wiadomości handlowe i przemysłowe•

(Z  korespondencji prywatnej.)

Widderl d. 22. października 1836. Tutejsi 
handlarze zakontraktowali z rzeźnikami na ten 
tydzień cetnar mięsa wołu galicyjskiego po 35 zr., 
36 zr. 30 kr. do 37 zr., a wołu węgierskiego po
36 zr. 30 kr., 37 zr. do 37 zr. 30 kr. w. w.  
Przyczyna tej ceny oczekiwaniom nieodpowiednej 
jest: iż.koło Preazburga okazała się choroba na 
bydło i każdy spieszył sio do Wiednia ze sprze­
dażą , a tem samem nadspodziw wielką ilość wo­
łów' przypędzono. Lecz właśnie otrzymujemy wia­
domość , iż choroba ta nie jest jak tylko skutkiem 
złej paszy, czyli raczej , i£ handlarze kupców na 
jarmarku w Waitzen przez doi 0 trzymali, Die 
wchodząc w żadne kupna, a bydło nie mając pa­
szy dostatecznej , spasało piaskiem przysypaną tra­
wę , i na wysuszonych żywiąc się pastwiskach, 
nie mając do tego wody podostatkiem, zaczęło 
chorować. O ile ta choroba stwierdzi się i swe 
skutki rozwinie, w przyszłym doniesieniu udzie­
l im y . —  Na jarmarku w Waitzen miało być prze­
szło 7000 wołów, i cena dla sprzedających nie

-wszystkiem zła, osobliwie gdy taksa mięsa, 
funt po 8 kr. m. k ., utrzymaną została, a podług 
zwyczaju tu zaprowadzonego, mięso od przedniej 
części niżej taksy tylko kupują, każdjr bowiem 
tylniej żąda. —  Za stopień we wiadrze wódki ptacą 
przed rogatką po 24 kr. mon. konw.

Paryzka akademija umiejętności na swem po­
siedzeniu d. 3. października r. b. była świadkiem 
jednego z najznakomitszych dotąd faktów w za­
wodzie umiejętności. Chemik Thilorier przedstawił 
jej gaz —  kwas węglowy w stanie Btałyra w wiel­
kich kawałach; te na mniejsze podzielone, po­
dawano aobie z rąk do rąk i uważano, jak bez 
żadnych pozostałości powracały do swego pierwot­
nego lotnego stanu ; każdeu z przytomnych mógł 
je  kosztować i czuć nadzwyczajne zim no, które 
powstaje przy powrocie gazu ze stanu stałego do 
lotnego. Wzbudziło to największe podziwiecie, 
ze ciało, które przez aamo dotknięcie zamraża 
żywe srebro i wyskok winny, e ciepłomierz (stu- 
stopniowy) na 00° niżej zera sprowadza, ze m ó­
wię toż ciało nie sprawiło spodziewanego uczucia 
naszym organom; zdawałoby się, że nasze zmy­
sły nie, są w stanie oceniać temperatury tak bar­
dzo nizkiej; co dla uczonych jest nieznanem do­
tąd zjawiskiem zupełnie nowego rodzaju, z któ­
rego nie umieją jeszcze zdać aprawy. —  Ściśnie- 
nie i zabieranie ciepła czyli oziębianie są dwa * 
najdzielniejsze sposoby, któremi dotąd potrafiono 
niektóre gazy przyprowadzić do staną ciekłego,

) (  *



768

i to tylko w wcale małych ilościach; ale nikomu 
nie udało się zrobić z najpowszechniej w naturze 
rozlznym gazem —  kwasem węglowym, a tem 
hardziej skupić go w stan stały. Sława tego naj­
znakomitszego , a może i najważniejszego naszych 
czasów odkrycia zachowaną była dla pana Thilo- 
rier. Któż bowiem jest dziś w stanie przejrzeć
1 obliczyć, jakie będą zastosowania tej nowej siły 
człowiekowi do użycia podanej, tej siły w szczu- 
płem  miejscu zawartej , do której rozwinienia nie 
potrzeba ani paliwa, ani ciepła? Doświadczenie 
to nie jest li tylko teoryję zajmujące, bo lakierni 
są te , co dają wypadki w małej mierze; —- ale 
p. Thilorier pokazał zdziwionemu oku uczonych 
massy gazu w stanie stałym, które fantami uzy­
skiwać umie. Aby ciekawość przytomnych zaspo­
koić , zużył tenże chemik d. 3. października r. b.
2 litry czyli 1 l /2  kwarty gazu płynnego; —  pół 
funta żywego srebra w zetknięciu z tym stałym 
gazem zamarzło tak, iz można je  było na bla­
chę klepać. —  Jeźli tedy siła wody w parę za­
mienionej jest, jak wiadomo, potężną, czegóż 
dopiero spodziewać się należy po gazie w stanie 
stałym, który nie potrzebuje pomocy ciepła i do­
browolnie się na powrót ulotnią. Przejście to 
z jednego stanu w drugi jest źródłem najpotęż­
niejszych sił; jeźli bowiem ciało jakie, które 
mało miejsca zajmuje , nagle objętość swoja 
40, 100, a nawet 1000 krotnie powiększy, wtedy 
podnosi ciężary, rzuca nasuwające mu się prze­
szkody na znaczne odległości i porusza ogromne 
machiny. Proch strzelniczy, jakoteż i para te same 
przedstawiają nam zjawisko, —  zamknięty' w nich 
gaz —  kwas węglowy w stanie stałym, stanowi całą 
ich siłę , która stanie się daleko dzielniejszą, gdy 
ją będziemy umieli uregulować. —  P. Thilorier 
otrzymuje ten gaz w stanie ciepłym w ogromnym 
walcu z lanego żelaza, mogącym wytrzymać ci­
śnienie 60 przeszło atmosfer. Gdy ten gaz w ciecz 
zamieniony wypuszcza przez bardzo małą rurkę, 
widać jak tenże wychodzi w kształcie pary śnie­
żystej ; prowadząc promień tej cieczy do puszki 
blaszanej, przypatrzyć się można, jak sie w niej 
nagromadza i zgęszcza; ciało to można wkrótce 
z  puszki wyjmować, gnieść w palcach tak jak 
śnieg, i napełnić niem naczynie szklanne. W tymto 
kształcie przedstawiany został akademii ten stały 
gaz przez pana Dulong, któremu g0 dosyłał pan 
Thilorier w miarę, jak go następnie otrzymywał 
w swoim aparacie ustawionym w gmachu do sali

posiedzeń przytykającym. Wytrwałość i poświę­
cenie się wynalazcy wszelkie przechodzą pochwały, 
bo nie mało trzeba było odwagi do .kierowania 
tak silnemi i tak groźnemi aparatami. —  P. Thi­
lorier uwiadomił akademiję, ze właśnie ukończył 
drugą już rozprawę o kwasie węglowym w stanie 
ciekłym. Oznaczył on ciężkość gatunkową tćj 
cieczy, która w temperaturze od 0° do 30° cie­
płomierza stustopniowego przybiera wszelkie sto­
pnie gęstości, a to od wody aż do eteru. Poznał 
także ciśnienie i wagę pary tej cieczy, jakoteż i 
kapilarność. Rozprężliwość tego płynu przecho­
dzi rozprężliwość powietrza w czwórnasób, a jeg° 
ściśliwość jest 1000 razy większa od ściśliwości 
wody. W  każdej chwili wynalazca jest w stanie 
przysposobić 16 do 20 granów płynnego kwasu 
węglowego; do doświadczeń z zimnem zanurza 
on w małą ilość kwasu stałego gałkę ciepłomie­
rza, a teu we 2 do 3 minut spada ua 90° niżej 
zera. Eter w połączeniu z tym płynem nabiera 
stężałości śniegu topniejącego, alkohol zaś zamie­
nia się w połyskujący lód ; mieszanina ta topi sio 
czyli rozcieka w 85°, a temperatura poniżej tego 
punktu pozostaje już niezmienną, tak, iż ten 
punkt jest tak stały, jak pnnkt lodu topnieją­
cego czyli zero. —  Autor zastanawia się nareszcie 
w tej rozprawie nieco nad kwasem węglowym 
w stanie stałym.

Na powyższem posiedzeniu akademii paryzkiej 
d. 3. paździęrnika r. b. udzielił także p. Mathieu 
pisma pana Volz o planecie odkrytym przed l 8 
miesiącami przez pana Cacciatore. Obrachowania 
robione są teraz podług dokładniejszych obserwa- 
cyj , a lubo bieg jego pokazuje się co do kierunku 
zmienionym, jest przecież co do natury zawsze 
ton sam. Odległość tego planety od słońca spro­
wadzoną jest do 2 12/100 , z czego wypada, ®e 
ten planeta tak, jak i inne małe planety, kończy 
swój obieg koło słońca w przeciągu trzech la* 
prawie, a zatem widziany już był dotąd w poło­
wie swej drogi. Nachylenie jego osi do ekliptyUi 
wynosi tylko 3° 4 5 ', długość zaś węzła 347

T E A T F  P O  L S R I .

W poniedziałek:  Cud miemany, czyli ■' Krakowiacy i 
Górale * opera we 3ch nhtach , przez W- 
Bogusławskiego napisana, (Część pie'rwszaO

(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner. 44. Rozmaitości.) 
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